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Pół miliarda na armię, 


(Telefonem). 
Wiedeń, 18 lutego. 


Wczoraj obradowała w dalszym ciągu wspól 
ha Rada ministrów. Przedmiotem obrad byży 
sprawy gospodarcze i uregulowanie s to- 
sunków handlowych z państwami 
bałkańskiemi, W szczególności kwestya 
Podwyższenia kontyngentu importu 
mięsa i bydła z Serbii i sprawy kolejo- 
wo-taryfowo-gospodarcze, jakoteż w związku z 
tem stojaca sprawa eksportu przemysło- 
wego z monarchii do państw bałkań- 
skich, Onegdajsza, niedzielna konierencya 
wspólnej Rady ministrów wypełniona była prze- 
ważnie naradami nad sytuacyą zagrani- 
czną i sprawami wojskowemi. Zdaje sią być 
Pewnem, że delegacye zbiorą się, do- 
Piero dnia 14 maja, tuż po Ziełonych Swie- 
tach. 

_ Ze strony wojskowości przedłożona będą, 0 
ile nie zajdą dalsze zmiany, żądania kredytu 
dodatkowego w wysokości 400 milionów ko- 


z 


ron tytułem przekroczeń uchwalanego przez! 


ostatnią sesyę delegacyj budżetu wojsicow2g0. 
Przekroczenia te tiomaczą koniecznością róż- 
nych zarządzeń wojskowych. Kredyty te pokry- 
to z zapasów kasowych. Na razie żadne opera- 
cye kredytowe nie będą przedsięwzięte. 

i Ponadto zarząd wojskowy zażąda nadzwy- 
*zajnego kredytu w wysokości 41,800.000, a 


zarząd marynarki również nadzwyczajnego kre- 


dyłu w kwocie 40 milionów na przyspieszenie. 


budowy dreadnoughtć 
no . 
wojskowy iler 


kredytów 


dalsza wypadki nie spowodują je 
*zcze większych wydatków. 


Syiuacga międzynarodowa. 


(Telejonem). 
przecina oceng. 
. Wiedeń, 18 iatego. 
Ogólną sytuacyę zagraniczną osądzają tu dość 
Sprzecznie. Wskazują na naprężenie, panu- 


jące na reunionie ambasadorów w Londynie. 


Razem więc zarząd 


Reunion ten dotąd nie mógł dojść do porozu- | jenne donosi: Noc prze 


mienia. 

„W. Allg. Ztę* zaprzecza, jakoby kwestya 
przyszłej przynależności Skutari była już zała- 
twiona. Sprawa ta jest jeszcze otwarta i dotąd 
Me udało się osiągnąć porozumienia. 

Z Paryża donosi „W. Allg. Ztg“, że sytuncyę 
międzynarodową osądzają tam od ubiegłego ty- 
godnia o wiele poważniej, niż dotąd, Wskazują 
tam na to, że w żadnej z bieżących kwestyj 
spornych nle nastąpiło zbliżenie i nie udało 
alę usunąć różnicy zdań między mocarstwami. 
l „N. W. Tageblatt" twierdzi, że uważać nale- 
ży za pewne, na podstawie onegdajszego akspo- 


se hr. Berchtolda, że sytuacya międzyna-| 


Todowa nie jest tak krytyczna, jak 
2 wielu stron twierdzą. Nadzieje pokojowego 
zlikwidowania wszystkich spornych kwestyj ra- 
czej gię zwiększyły, niż zmniejszyły. Z drugiej 
strony ważnym jest faktem stwierdzenie, że mi- 
Bya Hohenlchego w Petersburgu miała większe 
Powodzenie, niż dotąd sądzono. Jest nawet po- 
Wód do twierdzenia, że wynik tej misji 
Jest zupełnie zadowalniający, chociaż 
DA razie nie objawia się to w sposób uchwytny. 
Zarówno ze strony Austryi jak i Rosyi będą 
Przedsięwzięte wszystkie środki, aby atrzy- 
mać pokój przy zupełnem poszanowaniu żo- 
bowiązań, objętych przez oba mocarstwa. Bądź 
co bądź złagodzenie naprężenia, panu- 
jącego w sytuacyi międzynarodowej, zajmie je- 
SZCZE Sporo czasu i może dopiero koło Świąt 
Wielkanocnych nastąpi wyjaśnienie. Na wszelki 
wypadek — kończy „N. W. Tageblatt" — już 
w aa ym czasie otrzyma się 
go w RA dowód, że misya Hohenlohe- 

ersburgu miała powodzenie. 


Times“ nissa. Londyn, 18 lutego. 
carstw, Kg DOSK zdecydowanie mo- 
jest jednym z nielicznych ADAK pokoju, 
dzisiejszej sytuacyi. loa a CH objawów 
dzo wyraźne i ważne ma zakozakie to jest bar- 
okre że. ambasadorzy - M 
gnęli joszcze zupełnego po Lr 
nia co do granie przyszłej ZA 
dla nas jednak, a — sądzimy — także dla 
wszystkich odpuwiedzialnych mężów stanu, [est 
Wwątpliwem, aby jakiekolwiek państwo dia kwe- 
Btyi żak marnej chciało prowadzić wojnę. — 
To też z wielkiem zadowoleniem czytaliśmy ar- 
tykuł wiedeńskiego „Fremdenblattu*, który za- 
bewnia, że istniejące jeszcze różnice nie tworzą 
rzeczywistego konfliktu interesów między Au- 
śtryą a Rosyą. Klęską jest tylko to, że pewna 
zęść opinii publicznej w Rosyi zajmuje agre- 


wychodzi dwa 


Ń a dzyłać wprost de Ańministracyl „Nowej 
Prenumeraię i opieszenia (inseraty) ee eE Oszezęil. 857.484. Ę 


pale 5 : ul. św. Anny 3, — Telefon Redskcyi i Admi- 
Bsdakoya: ul. Jagiejieńska 10. mreana p i zękopisów na dayin yok Rółakeya sle UWfaca, 


Biurse dzienników S, Sokołowskiego, ulica 


nameru 4 hal., z przesyłką 


razy dziennie. 


a Karole Ludwika 9. 


gywne stanowisko. Dziś z zadowoleniem kon- 
statujemy także mądre i otwarte oświadczenie 
„Nordd. Allgem. Zeitung“, która występuje prze- 
ciw rozmyślnym twierdzeniom o niepowodzeniu 
misyi ks. Hohenlohego. Dziennik ten nie uważa 
sytuacyi za zadowalniającą i nie folguje bez- 
względnemu optymizmowi, widzi jednak pewną 
nadzieję w trzeźwym rozumie i do- 
|brej woli Europy. 


Zatarg Rumunii z Bulgarya. 
(Telegr. „Nowej Reformy".) 
Wiedeń, 18 lutego. 

„Wien. Alig. Ztg“ donosi z Paryża: We fran- 
cuskiem ministerstwie spraw zagranicznych wąt- 
pią, czy mocarstwa znajdą obecnia podstawą do 
iinterwencyi w zaostrzonym sporze bułgarsko 
rumuńskim. W Bułgaryi nie ma dotąd 
skłonności do ustępstw, ani do odda- 
inia sprawy sądowi rozjemcezemu. — 
Uważają tu natomiast za możliwa następające 
rozwiązanie kwestyi: Rząd bułgarski zezwala 
rządowi rumuńskiemu już teraz zająć te tery- 
torya, które dobrowolnie odstępuje i w piśmie, 
wystosowanem do rządu rumuńskiego, obowiąże 
się na wypadek okupacyi Śilistryi i „Baleziku 
przez Rumunię poddać się sądowi rozjemczemu 
w Hadze, jednak w tym razie, że stanie SiĘ gó 
tylko wtedy, jeżeli Bułgarya otrzyma Adrya' 


pa Sofia, 18 lutego. 
iając-spór rumuůsko bułgarski, organ 
Dy. ir” E Można się każde; chwili 
spodziewać albo ostatecznego porozumienia, 
aibo zerwania rokowań. Spodziewamy się jednak, 
że istniejąca od dłagiego czasu między Ramu- 
lnia a Bułgaryą przyjaźń nie padnie ofiarą spo- 
ru, który wybuchł w tak niewłeściwej chwili 
Byłoby niepojętem, żeby dwa narody, złączone 
wspólnymi interesami, dążnościami i niebezpie- 
czeństwami, przez wieki żyjące po bratersku, 


przedłoży żądanie nadzwyczajnych nagle rozpoczęły o Sylistryę konflikt, któryby 
w kwocie 481,800.000 koron, o ile| między nimi stworzył przepaść nienawiści. 


Przygotowania wojenne Rumunii. 


Bukareszt. Izba deputowanych przyjęła usta- 
wę, zmieniającą ustawą kolejową w tym kie- 
runku, że na wypadek wojny cały per 
sonal staja się wojskow ym. 


€ 
Wojna. 
(Telegr. „N. Reformy) 


| Oficyalne sprawozdanie wo- 
fi, szła w Adryanopolu 8;0- 
Podczas dnia nieprzyjaciel dał 160 strza- 
w ACE bei" äp 
za zadna zmiana. Na lmi Czatalaży koiu- 
aa ieprzyjacielskia ruszyły ku miejscowo- 
lsciom Cziftlik i Zofas, oraz otworzyły ogień ar- 
tyleryi na miejscowość Ormanli, która znajduje 
| sę y naszych rekach. Poczyniliśmy aż | 
trzebne zarządzenia. Kolumna nieprzyjaciel- 
pos zaczeła wezoraj fortyfikować pagórek na 
acha od Zofas. Poza tem niema żadnej zmia- 


m MWości itet dla obrony interea- 

Konstantynopol ri Kucowołochów w Tur- 
wi garopojskiej wypracował i o a 
ambasadorom memoryal, w „rę sdi o 
|nomii dla Macedonii, albowiem ylko po 


isób może być zagwarantowane życie, mienie 
i wolność religijna jej mieszkańców. 

Dziennik urzędowy Ogłasza 
ważniającą rząd do 
życzki znajdn- 
4 lutego w kasach 
gtolicy i na pro- 
iciele tych de- 
żądanie otrzy- 


kojnie. Po 
łów na miasto. 


jących się w d 
ministerstwa skarbu w 
wineyi depozytów. „Właść 
pozytów mogą je jednakże na 
kk i że wojska bul- 
Sofia. Ag. tel. bułg. donosi, Że WOJsta i 
garskie zajmują swe pozycye pod Czataldżą 
koło Rulair. Wiadomości z Konstantynopola 0 
znacznej walce pod Bulair są nieprawdziwe. — 
Mialo tam miejsca tylko ostrzeliwanie 
przez Turków żołnierzy bułgarskiego 
oddziału sanitarnego, którzy z poła bi- 
twy usuwali zwłoki poległych w walce z dnia 
8 b. m. , i 
Cetynia. Z urzędowego czarnogórskiego źró- 
dła donoszą: Artylerya oddziału generała Mar- 
tinowicza bombarduje z różnych pozycyj 
Skutari, przyczem stara się, aby granaty nie 
padały do miastg, gdzie z wielu domów wywie- 
szono białe chorągwie. Turcy używają kul 


„dum-dum*, podobnie jak podczas ostatnich walk | 


koło Taraboszu. Zagraniczni stwierdzili u ran- 
nych żołnierzy, że rasy ich pochodzą od kul 
„dum-dum*, Turcy sypią szańce w pobliżu miasta. 


Enver bej żamordowany ? 


Berlin. „Local Anz.“ donosi z Londynu: We: 
dłag nadeszłych tu wiadomości, Enver bejowi 
nie udało się wysadzić na ląd w Galilpeli 
wojsk tureckich, ponieważ oficorewie nie 
chcieli uznać jego rozkazów i doma- 
gali się zemsty za zamordowanie Nazima paszy. 
40 okrętów tureckich transportowych znajduje 
u wybrzeży Gallipoli w zupełnej bezczynności. 
Lądowanie zresztą nie było przygotowane, Ea- 
ver bej musiał uciec do Konstantynopola. 

Londyn. „Daiły Express* donosi, że Enver 
bej został ukryty na pokładzie jednego z okrę- 
tów. Według innej worsgyi, Enver bej ukrył 
się w haremie sułtana, g obawy przed 


U 


zemstą za zamordowanie Nazima pa- 
szy. 

Konstantynopol. Pojawiła się tu pogłoska, że 
Enver bój został zamordowanym na jednym z 
okrętów. 


Nowe rokowania o pokój. 


Berlin. „Local Anzeiger* donosi Z Londynu: 
Mimo zaprzeczeń jest pewnem, że Hakki pa- 
szą przybył do Londynu z misyą wdrożenia no- 
wych rokowań pokojewych. „Daily Telegraph 
zapewnia, że Turcya oswoiła się już z myśią 
utraty Adryanopsie. 


- W NZ a zm 
ELO 


Uiaremniony zamach ra pos. Futsaka. 


(Telegr. „N. Reformy"). 


Wiedeń. Na doniesienie dyrekcyi pelicyi w 
Monachium policya tutejsza aresztowała przy” 
byłego z Morachinm czeladnika stolarskiego 
Franciszka Freibergera, który — podlug 
doniesienia połicyi monachijskiej — Zamie- 
rzał pomścić Schuhmeiera i zastrze- 
lić chrześcijąńsko-społecznego po- 
sła Leopolda Kunschaka, brata mor- 
dercy Schuhmeiera. Freiberger już 26 ra- 
zy był karany za kradzież i jest indywiduum 
zupełnie wykolejonen. — Przy przesłuchaniu 
przyznał, żę ćhlem jego podróży by- 
ło zamordowanie posła Kunschaka. 
Znaleziono n niego nabity rewolwer i ostre na- 
rzędzia. W ostatnich czasach bawił przeważnie 
W Niemczech; oświadcza, ż8 jest radykalnym 
socyalistą, 


m ——— 


————— 


Proces Luzacsa. 
(Tel. N. Reformy). , 

Budapeszt. Wczoraj rozpoczął sią przed Są: 
dem karnym miał . oszczerstwo na skargę 
preżydenta ministrów Lukacsa przeciw po- 
słowi Zołtanowi Desy'emu. p 

Prezydent ministrów Lukacs nie przybył 
osobiście na rozprawę z powodu prac urzędo- 
wych, zaś prokurator oświadczył, że obejmuje 
jego zastępstwo. Nie przybyli także świadkowie 
dyrektorowie Banku, Eleg i Ulman, oraz kil- 
ku zawezwanych na świadków adwokatów. 

Zapytany przez przewodniczącego oświadczył 
oskarżony pos. Desy, że mie Czuje Się winnym. 
Jako poseł uważał*za swój obowiązek czawać 
nad tem, aby pieniądze publiczne były używa- 
ne tylko na cełe publiczne. Zarzuca prezyden- 
towi ministrów, że pieniądze publiczne 
wydawał na celewyborcze partyi na- 
rodowej. Takim też był jego zarzut, podnie- 
siony publicznie przeciw prezydentowi mini- 
strów. 

Przewodniczący: Czy przyznaja pań, że 
nazwał pan prezydenta ministrów Lukacsa naj- 
większym panamistąa w Europie? 

Oskarzony pos. Desy: Tak jest, 


Przewodniczący: Więcej nie mam nici 


do pytania. 

Obrońca oskarżonego adwokat V az- 
gonyi mówił obszernie, co znaczy wyraz „pa- 
namista*, Nie jest to pojęcie prawno karne. 
Określane nim czyny, choć nie kolidują z usta- 
wą karną, powinny być potępiane. Panamista 
nie musi odnosić osobiście korzyści: wystarczy, 
gdy bierze w napiętnowanym czynie udział lub 
gdy czyn ten następuje za Jego wiedzą. 


Obrońca ofiaruje dowód prawdy, że w r. 1910 


dr Lukacs, będąc jeszcze ministrem skarbu, 
zawarł różne umowy z węg. Tow. bankowem 
i handłowem o przedłużenie kontraktów solnych 
i sprzedaż owoców poładniowych względnie w 
sprawie subwencyi dla muzenm handlowego. 
W związku z zawarciem tych trzech umów, węg. 
Tow. bankowe i handłowe zapłaciło 1,800.000 K, 
a sumą tę pokwitowali dyrektorzy nrzędn ra- 
chunkowego Kasar i Paduch. Ale suma 
ta nigdy nie wpłynęła do kas pań- 
stwowych i nie została objętą źadnem zam- 
knięciem rachunkowem. Zestała ona użytą 
na zapłacenie wyborów w roku 1910. 
Łącznie ze sprawą 4800 000 K, o których Desy 
twierdził, że zostały również użyte na tensam 
cel, miał dyrektor Tow. bankowego z. labie 
go, Paweł Eleg, sprawę honorową Z innymi dy- 
rektorami. Generalny dyrektor Eieg PYRA 
du honorowego dla wyjaśnienia tej dw ao 
honorowy przesłuchał dyrektora E oga A > 
glądnął dokumenty, przyczem Się przen żyć i kc 
pooanina sma Takes Orte 
i ministra ska 
W 07 zAdRÓAIA członków tego sądu Koj 
norowego Fmeryka Karolyego, pos. Pawła 


stwem akcyjnem 
stny n kła d, 
tego TowarzyS 
być ministrem. 
w miejscowość 
wód prawdy, ż6 


drogą cenę ü ) 
"Prokurator oświadcza, że zgadza się 


a dowód prawdy co do lote 
k ee i domów W Zalatnej, Umowy z 
Towarzystwem bankowem 1 sandłowen wcals 
nie należą do rzeczy, K przeprowadzone 
zostały nie przez ministra skarbu, ale przez mi- 
nistra handlu, który jest za nie odpowiedzialny. 
Co do układn w sprawie solnej, przedstawia 
prokurator na podsiawie protokołów rady mini- 
Strów, że interes publiczny wymagał szybkiego 


MER PORANNY 


wczoraj po poludniu i walka na nawo sią roz- 
poczęła z wielką gwaitownością. Madero te- 
legratował do prezydenta Tafta, że nie ma 
niebezpieczeństwa dla obywateli amerykańskich, | wniosków uchwalono. 
którzy zresztą opuszczają strefę niebezpieczną. 
Rząd obejmuje odpewiedzialność za wszystkie 
szkedy materyalna cudzoziemców. Prosił on Taf- 
ta, aby nie przysyłał wojska do kisksyku. po- 
nieważ to mogłoby mieć straszne następstwa 
i pogorszyłoby tylko położenie. 


ską. Ostatniej soboty odbyła się konferencya mig- 


Prenuzneratę przyjmują: 


DUH 


aamia|s00wĄ: Mdininistracya „Nowej Reformy" i wszystkie urzędy pocztowe; miejscową: 


Administracya „Nowej Reformy". 


— Główna trafika % Rynku. — Agoneya J. Hopeasa 


1 4. Salomonowej, ul. Szczepańska 9; Biuro dzionników M, Hupczyca, ul. Jagiellońska 7, 


A. Buchstab, nlicá Karola 


W Paryżu 


; Société Matnelle de Publicitć A. Lorette, dirsoteur, 
Ogłoszenia (inserzty) przyjmuje Administracya „Nówaj Reformy 
sza drobnem pismem (petit) za pierwszy raz 20 h., za każdy nastepny raz po 15 k, — Nado 

słane po 60 h, od wiersza xa każdy raz. i 

Glosy publiczne pe 2 kor. od wiersza. Układ tabelaryczny, cyfrowy, skomplikowany, 


Trafika w Sukiennicach. 
Zamiejesową prenumeratę | ogloszenia 
mdwika 
W larosławia A, Amster. — W Tarnowie M. 
sohmied (sprzedaż oddzielnych numsrów), I Wollzeile 6, — M. Dukes Nacht. Ha onsteir 
& Vogler (także w Hamburgu, Frankfurcie n. M., Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wroclawiu), — 
R. Mosse (także w Berlinie, Hamburgu, *lonaohium i z 


(poeraty) przyjmują: we Lwswie Biura dzienników: 
. 21. — S. Sokołowski, yliea Jagiellońska 3 — 
Rockach, — W Wiednia: Her cann ( »ld- 


Norymberdze). — R. Sehalek (YWollzeile). — 
Roe Rougamonż 4. 
za opłatą od miejsos wiel 


raz 40 hal. REIN 


dla państwa korzystniejszy, niż stary. Proku-|czyzn we Lwowie 7, w Stanisławowie 9, w Wi 
rator, udowadniając to, przedkłada dawniejsze jśniczu 5, a na zakład karny dla kobiet we Iiwo« 
ukłądy, oraz z protokołów rady ministrów wy-|wis 2. 


kazuje, że o panamie nie można mówić. Co do 
ustawy z Towarzystwem loterji klasowej przy- 
znaje prokurator, że wprawdzie zawarto tę u- 
mowę, zanim mógł parlament uchwalić odnośną 
umowę, ale zawarto ją pod warunkiem załatwie- 
nia przez parlament, Lukacs objął prezydyum 
loteryi klasowej dopiero w rok po dymisyi. — 
Prekurater przeczy także, jakoby domy w Za- 
latnej zostały zakupione za zbyt wysoką cenę. 
Oskarżony oświadcza, że nigdy nie twier 
dził, jakoby minister skarbu kradł lub defrau- 
dował, powiedział on tylko, że minister użył 
wspomnianych sum na cele nielegalne. 
Rozprawę odroczono następnie do dzisiaj. 


Yanec unormatnych zbrojeń Niemiec. 
(Tełegr. „N. Rejormy'.) 

Berlin. Ze strony informowanej zapewniają, 
że nowe przedłożenia wojskowe podwyższy stan 
grezencyjny armii niemieckiej na 649.000 wo- 
bec dzisiejszego stanu 505.000 ludzi. 

Paryż. Wszystkie dzienniki wyrażają zgodnie 
przekonanie, że ze strony francuskiej muszą być 
poczynione odpowiednie kroki, aby spa- 
raliżować wzmocnienie armii nie: 
mieckiej, która będzie silniejszą o 350/, od 
armii francuskiej. Sytuacya stała się przez to 
dia pokoju o wiele niebezpieczniejszą. 

Paryż. „Temps“ donosi, że rząd przedłoży w 
przyszłym tygodniu trzy ważne projekty w spra- 
wie pomnożenia armii lądowej. Prze- 
dewszystkiem zażąda się kredytu 70—80 milio- 
nów franków na ulepszenie ważnych fortyfika- 
cyj, przekształcenie gruntów i powiększenie amu- 
nicyi artyleryi. Drugie żądanie kradytows wy- 
niesie 506 milienów franków i będzie w par- 
lamencie przedłożone jeszcze przed Świętami, a 
przeznaczone będzie na ulepszenie fortów i a- 
wiatykę wojskową w najszybszym czasie. — 
Oprócz tego minister wojny zamierza przedio- 
żyć reformę ustawy wojskowej, zaprowadzić e- 
wentualnie na nowo trzyletnią służbę, 
podwyższyć stan armii przez lepsze wyzyskanie 
jekrutacyi we Francyi, Algierze, Tunisie i A- 
fryce zachodniej. 

Paryż. Izba rozpoczęła obrady nad budżetem, 
Generalny sprawozdawca budżetu deputowany 
Cheron oświadczył, przedkładając budżet, że 
wobec anormalnych zbrojeń niemiec- 
kich wszyscy Francuzi gotowi są za- 
wotować konieczne dla obreny kra- 
ju ofiary. 


Tragiczny zgon lotnika. 
(Tel. „N. Reformy“). 

Wiedeń. Na polu lotniczem w Fischamend pod 
Wiednicm przedsięwziął porucznik Nittner o g. 
pół do 5 po południu wzlot próbny na nowym 
aparacie, Gdy sią znajdował na wysokości 100 
metrów, aparat nagle spadł, a porucznik Nittaer 
do niepoznaniazniekształcony przez 


upadek, zginął na miejscu. Widok jego 


zwiok był straszny. Przyczyna nieszczęścia 


'niewiadoma Możliwe jest, że Nittner podczas 
wzlotu nagle zemdlał lub doznał ataku 
sercowego i z tego powodu spadł, gdyż motory 
aparatu były tylko nieznacznie uszkodzone. 


Rewolucya w Meksyku, 
(Telegr. „N. Reformy"). 


Przeciw planowi flaensowsma, 

Wiedeń. Z inicyatywy morawskiego Towarzy- 
stwa przemysłowego, urządził Związek państwo: 
wy stowarzyszeń przemysłowych w Anstryi zgro 
madzenie przeciw planowi finansowemu i wgląe 
danin w księgi handlowe. — W zgromadzenia 
wzięło udział wielu reprezentantów i deputaoyi 
różnych korporacyi przemysłowych, rękodzielnić 
czych i kupieckich w całej Avstryi. 


Z yłełdy berlińskiej. 
Berlin. Na wczorajszej giełdzie notowano po 
raz pierwszy nową węgierską 4*/;%/, pożyczkę 
po kursie 97'80, 


Pożeynanie Fallieres'a, 

Paryż. Prezydent Fallières przyjmował 
wczoraj członków ciała dyplomatycznego, ktø- 
rzy przyszli go pożegnać. Na przómówienie un- 
gielskiego ambasadora Bertiera odpowiedzisł 
Fallières, podnosząc, że jest największem zado- 
woleniem dla człowieka, miłującego ojczyzną, 
mieć przeświadczenie, że się w polityce zagra- 
nicznej przyczyniał do dobra ojczyzny i ludz- 
kości, działając w kierunku pokojowego rozwiąe 
zania przeciwieństw. 


Zamimieny statek, 

Marsylia. Parowiec pocztowy „Ville-d'Ąlgier*, 

który przedwczoraj przybyć miał do Tunisą do 

tychczas nie przybył. Obawiają się o los teg, 

okrętu, na którego pokładzie znajduje się tekż6 
generalny rezydent Tunisu. 


Wybuch w lejarni alnmiatam. 


Paryż. W lejarni aluminium w dzielnicy Re 
quette wybuchł pożar. Podczas ratowania zlamo 
wodą płynne aluminium. Powstał wybuch, 
skutkiem którego odniosło rany 13 strażaków 
i policyantów, : 


Nowa stacya flotowa angielska, 

Londyn. „Times* donosi, że admiralicya po: 
stanowiła ostatecznie utworzyć w Cromarty stg» 
cyę flotową. 


Pożar w Kenstentyaozoln. 


Konstantynopol. (17 5 po poł). W dzielnicj 
stambulskiej „Sułtan Achmet* wybuchł groźny 
pożar. 

Konstantynopol. Pożar w dzielnicy „Sułtan 
Achmet*, niedaleko miejsca strasznego pożaru 
w lecie, szerzy się dalej. 60 domów drewnia- 
nych muzułmańskich spłonęło. 
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L kudy M. KIAKOGA, 


Kraków, 18 lutego. 
Na wczorajszem posiedzeniu, któremu prząć 
wodniczył prezydent dr Leo, nowo powołani 
radcy miejscy pp. Kazimierz Bartoszewicz, 
Jan Kanty Chwastek i Zygmunt Mendels- 
burg złożyli ślubowanie radzieckie. 


Rewersy demolacyjng. 


R. m. Krzetuski zgłosił wniosek nagły 
w sprawie rewersów demolacyjnych: 

Uprasza się Koło polskie, aby postarało sią 
o natychmiastowe wniesienie do parlamentu proa 
jekta i jak najszybsze uchwalenie ustawy, pray. 
znającej właścicielom realności, połcżonych w re. 
jonie fortecznym, na wypadek zburzenia, na poda 
stawie rewersów demolacyjnych, odszkodowania we» 


Meksyk. Zawieszenia broni zakończyło się| dle zasad prawa. 


Gabinet Stanów Zjednoczonych uchwalił też 
na razie nie mięszać się w sprawą meksykań- 


dzy angielskim, niemieckim i hiszpańskim posłem, 
Automobil, którym miał jechać angielski poseł, 
został ugodzony kulą, która padła za strony 
wojsk rządowych, mimo że w automobilu tym 


znajdował się pułkownik i 6 żołnierzy wojsk 
rządowych. 


Telegramty 


z dnia 18 lutego. 


zagranicznych, prezydent ministrów hr. 
członkowie gabineta i ciało dyplomatyczne. 


dnia. 


pusruchaniu 


chał z portu o godz. 1 nad ranem. 
Mmnostya dia więźniów, 


Wiedeń, Z okazyi rocznicy Śmierci ministra Aeh- 


renthala, odbyło się wczoraj nabożeństwo żałobne | niejsze rezolucye, postanawiające jak najrychlej 
w którem wzięli udział minister spraw zagranicz. 


nych hr. Berchtold, urzędnicy ministerstwa spraw | miejskiego, przeznacz 
Staergkh, 


Praga. Namiestnik ks, Thun wyjechał do Wie- 


Belgrad. Król serbski przyjął szefa sztabu 
generalnego generała Putnika na dłuższem | osobny miejski zakład wychowawczo-poprawczy 


Malta. Krążownik turecki „HRamidie* wyje- 


Wiedeń. Cesarz darował resztę kary 85 are- i ; 
sztantom zakładów karnych. Z tej liczby na|ne dziecko nie chodziło w Krakowie bóz e 


R. m. Daszyński wskazywał na aktualność 
sprawy. 


Po przemowie kilku radców nagłość i treść 


Zakłady dobroczynne a gmina m. Krakowa. 


Z porządku dziennego starszy radca magi 
stratu Banaś imieniem sekcyi dobroczynnej 
przedstawił następujące wnioski: 

1) Zakład wychowawczy dia bezdomnych chłope 
ców, utizymywany w schronisku dla bezdomnych 
staraniem Braci Tercyarzy, a od dnia 12 paździer« 
nika 1912 r. pomieszczony w budynku poszkolnym 
przy ulicy Flisackiej 1. 26, przejmuje sę na utrzy» 
manie gminy, 

2) Zarząd zakładu oddaj: sią Zgromadzeniu IiI go 
Zakonu św. Franciszka, posłagajączan ubogim, 

R. m. Rafał Landau zgłosił rezoizeya aby 
gmina rozpoczęła pertraktacye ze stowarzyszie 
niem, opiekującem się chłopcami żydowskimi, 
celem założenia odpowiedniego zakładu także 
dla bezdomnych chłopców żydowskich. 

R. m Daszyński proponuje, aby sekcya 
szkolna wydelegowała któregoś z fachowych 
swoich członków dla przypatrzenia się prowa. 
dzeniu nauki w tym zakładzie wychowawczym, 

R. m. Stanisław Nowak przypomina daw- 


pizystąpić do wzniesienia osobnego budynku 
tego na zakład dla chłop- 
ców bezdomnych. Mowca zgłasza wniosek na. 
stępujący: 

„Ze względu na wzrastającą coraz bardziej 
w naszem mieście liczbę zaniedbanej moralnie 
młodzieży, Rada miejska uchwala: 1) atworzyć 


dla zaniedbanej młodzieży; 2) odnieść się m 
rządu i Sejmu krajowego o stałą pomoc na ten 
cel“. 

.R. m. ks. Caputa podniósł, że istnieje u 
nas dosyć stowarzyszeń dobroczynnych, których 
starania powinny iść w tym kierunku, aby zaq- 


odnowienia układu, a ponadto nowy układ jest !Galicyę przypada na zakłady karne dla męż- pieki. 
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R. m. Schneider sądził, że nąlęży porozu- 
mieć się z ka. Misyonarzami co do objęcia o- 
pieki nad tym zakładem bezdomnych, 

R. m. Wachtel wyraził życzenie, aby w a- 
resztach policyjnych aresztowanych dzieci ogó- 
łem nie trzymano, tyłko odrazu odstawiano je 
do zakładu dla bezdomnych. 

R. m. Hałatkiewicz uważa za pożądane, 
aby sekcya dobroczynna współdziałała razem 
s Radą opiekuńcza. 

Po przemowia r. m. Stan. Nowaka i prez. 
Lea przedłożone wnioski przyjęto, uchwalono 
również wniosek r. Stan. Nowaka. 

Następnie po referacie radcy Banasia o- 
znaczono takse dzienną za utrzymanie jednego 
wychowanka: 1) dla osób prywatnych 3 kor.; 
2) dla gmin w kwocie 1 kor. 70 hal. 


Zawodowa opieka nad uboglemi dziećmi. 


R. mag. Banaś przedstawia następnie imie- 
niem sekcyi skarbowej i dobroczynnej następu- 
jące wnioski: 

1) Rada miejska przyjmuje do wiadomości w pi- 
ńmie prezydyum sądu krajowego wyższego gotowoć 
wprowadzenia przy sądzie powiatowym cywi!nym 
w Krakowie instytucyi zawodowego opiekuna do 
sprawowania opieki zawodowej nad dziećmi abogie- 
mi, przynależnemi do Krakowa lub w Krakowie 
zamiogskałemi, i pozostawia prezydyum zupełną 
swobodą w mianowan'u opiekuna zawodowego i kon- 
trolowanin jego czynności, zastrzega sobie jednak 
możność informowan'a się o wynikach jego działa- 
nia, jak I w ogóle o rozwoju tej instytucji. 

2) Na opędzenie kosztów ntrzymania opieki za- 
wodowej udziela sią prezydynm sądu na rok 1913 
zasiłek do wysokości 2500 koron. 

3) Upresza się prezydycm sądu, aby odniosło się 
do dyrekcyi Kasy oszczędności miasta Krakowa, 
powiatowej Kasy cszczędności, Towarzystwa wzaj. 
ubezpieczeń oraz do banków: przemysłowego, hipo- 
tecznego, austro-węgierskiego, Merkur, obrotowego, 
wiedeńskiego Związku banków, Żiwnostenska i U- 
strzedni, o udzielenie na rok 1912 zasiłków na po- 
krycie części kosztów utrzymania zawodowej opie: 
ki. Uzyskane ođ tych instytucyj zasiłki będą po- 
trącone z kwoty, asygnowanej przez miasto, 

4) Wzywa się magistrat, aby nie spuszczał % o- 
ka rozwoju opieki zawodowej w Kiakowła i w 
miastach państwa i po ostatecznem ukończeniu stu- 
dyów w tym przedmiocie przedstawił Radzie w od- 
powiednim czasie wnioski, zdążające de wprowa- 
dzenia tej instytocyi w razie potrzeby, jako insty- 
tucyi miejskiej, 

R. m. Hałatkiewicz wskazuje na współ 
działanie władz sądowych z władzami autono- 
micznemi w tej sprawie, bo nie ograniczono się 
tylko do wzajemnych grzecznych odezw, ale 
podjęto rzecz praktycznie, władze sądowe, a 
więc rząd, daja umieszczenie i właściwą opieke 
nad nbogiemi dziećmi, władza autonomiczna zaś, 
t. j. gmina, przyczynia się odpowiednim dat- 
kiem. Mowca proponuje, aby nie prosić prezy- 
dyum sądu, ale opiekuna zawodowego o stara- 
Bie się o zasiiek. 

R. m. Rowiński sprzeciwia sią stylizacyi 
punktu trzeciego; żąda, aby nie potrącać dat- 
ków, uzyskanych od banków, z kwoty asygno- 
wanej przez miasto, lecz raczej mniejszą prze- 
znaczać imieniem gminy. 

„Uchwałono wnioski z poprawką r. Hałatkie- 
WICZA. 


Sprawa koncesyj szynkarskich. 

Z kolei r. mag. Buczkowski przedstawił 
sprawozdanie komisyi dla przemysłu gospodnio- 
szynkarskiego o obecnym stanie koncesyj go- 
spodnio-szynkarskich w Krakowie w porówna- 
nin ze stanem tych koncesyj w rokn 1889, kie- 
dy Rada postanowiła wstrzymać wydawanie no- 
wych uprawnień na traktyernie, wyszynki wó- 
dek i piwa w handłach korzennych i wyszynk 
trunków zwyczajnych. W r. 1889 było upraw- 


z Zakładartystyczno-kamieniarski 
i budowlany 


Józetu Kuleszy 


naprzeciw cmentarza w Krako- 
wie, posiada wielki wybór goto- 
wych pomników z piaskowca, gra- 
nitu i marmuru, Podejmuje się 
2 wykonania grobowców w miejscu 
Š i na prowincyi. Telefon 759. 
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OBRAZY 


Axentowicza, Boznańskiej, Czajkowskiego, Dębi- 
okiego, Fałata, Filipkiewicza, Grotta, Januszew- 
ekiego,Kamockiego, Karpińskiego, Malczewskie- 
go, Matejski, Mehofera, Podgórskiego, Sichul- 


z działu korzennego, zdolny ekspedyent, wła- 
dający językiem niemieckim. poszukiwany. — 
Zgłoszenia listowae pod „Ekspedyent 10“ przyj- | 4 
muje Administracya „N, Reformy“, 1548 4 5|; 


SCHWIMMERiSka 


Kraków, ul. św. Marka 2% |; 
wszelkie marynaty firmy Kalla, jako-| 175 


Hala licytacyjna 


Towar pierwszej jakości! 
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nień szynkarskich 208, a w szczególności tra- 
ktyerń 120, wyszynków wódek i piwa w han- 
dlach korzennych 31, wyszynków trunków zwy- 
kłych 57. Tej liczby komisya od r. 1889 nie 
podwyższyła mimo znacznego wzrostu ladności. 
W r. 1889 jeden szynk przypadał na 354, dzi- 
siaj zaś na 514 mieszkańców. 

Ce do innych uprawnień gospodnio-szynkar- 
skich, stan ich w r. 1889 i 1912 był następu- 
jący: hotele 19:27, wyszynki wina 14:11, piwa 
12:38, cukiernie 12:26, wyszynki miodu 8:10, 
kawiarnie 78:135, domy zajezdne w r. 1912 — 5, 
peasyonatów w r. 1912 — 80, domy noclegowe 
w r. 1912 — 10, garkuchnie w r. 1912 — 85 
bilardy w r. 1912 — 84, gra w karty w roku 
1912 — 16. Co do gmin przyłączonych wydał 
magistrat 68 koncesyi szynkarskich, t. j. tyle, 
ile było w tych dzielnicach szynków propina- 
cyjnych. W tych nowych dzielnicach miasta 
przypada jeden szynk na 612, w całym zaś 
obrębie wielkiego Krakowa jeden szynk na 560 
mieszkańców, 

W r. 1910 Rada miasta uchwaliła, aby w mia- 
rę ubywania liczby osób, posiadających konce- 
sye szynkarskie, wstrzymać ich rozdział, dopóki 
liczba szynków nie zejdzie do stosunku 1:1000. 
Od roku 1910 do dzisiaj wygasło 18 koneesyj, 
a to albo wskutek śmierci osoby uprawnionej 
albo też przez dojście do pełnoletności dzieci 
zmarłego posiadacza koncesyi. Wedle powyższej 
uchwały Rady w miejsee tych wygasłych 18 
koncesyj, nikomu inaemu nowych koncesyj udzie- 
lić nie można; uchwała ta nia da się jednak 
wykonać, bo te koncesye były wydzierżawione, 
gdy zaś przyszło do kwestyi zamknięcia szyn- 
ków odnośnych, natrafił magistrat na nieprze- 
zwyciężone trudności. Musiałby zamknąć jedyne 
źródło utrzymania ośmnastu rodzin i dlatego 
musiał pozwolić na dalsze wykonywanie odno- 
śnych koncesyj; ebecnie należy ten nieprawny 
dzisiejszy stan ulegalizować i tym 18 dzier- 
żawcom wydać koncesje. 

W. prosi o przyjęcie następujących wnio- 
sków: 

1) D tychczasowa liczba koncesyj gospo- 
dnio-szynkarskich t. j. kontesyj obejmują: 
cych uprawnienie do wyszynku i drobnych sprze- 
daży palcnych napojów wyskokowych nie może 
być tsk długo zwiększoną, aż dojdzie do 
stosun”u jeden szynk na 1000 osób. 

2) Poleza sią magistratowi, ażeby odniósł się do 
min sterstwa skarba z prośbą o wydanie tut, dy- 
rekcyi okręgu skarbowego polecenia, ażeby przy 
udzielania pozwoleń na prowadzenie trafiki w Kra- 
kowie wyrażnie zastrzegano, że trafika nie 
może być umieszczoną w żadnym loka- 
lu szynkowym i ażeby wykonywanie takiego 
rozrorządzenia ściś s było przestrzegana. 

Następnie referent przedstawia sprawozdanie 
komisyi o wnioskach ks. Caputy z 21 listopada 
1912 r. Niektóre z nich nie mogą być przepro- 
wadzone, ho sprzeciwiają się postanowieniom u- 
stawy przemysłowej (odebranie kencesyi tym, 
którzy je poddzierżawiają), inne — będą mogły 
być zastosowane w poszczególnych warunkach. 
Co do dvzuru nad szynkami i kawiarniami, to 
sprawuje je dyrekcya policyi i o ile policya do- 
niesie magi:tratowi o jakiem przekroczeniu, do- 
tyczące osoby będą ukarane. Co do wniosku ks. 
Caputy o powołania nowych sześciu członków 
komisyi dla przemysłu gospodnio-szynkarsk:ego, 
wyjaśnia referent, że powodem ograniczenia li- 
czby czzonków komisyi była właśnie ta okoli- 

2nosc, aby przez to osiągnąć większą spręży- 
stość w załatwianiu spraw. 

W końcu uzasadnia r. Baczkowski następują- 
cy wniosek: Uprasza się prezydenta, ażeby u- 
stanowił osobny zaprzysiężony miejski organ do 
wykonywania ścisłej kontroli nad przemysłami 
gospodnio-szynkarskiemi w Krakowie. 

R. m ks. Caputa w wymownych słowach 
wskazuje na konieczność podjęcia energicznej 
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Pomocnik 
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poleca firma 


Telefon Nr 1595 


też sardynki i sery. 


skiego, Stanisławskiego, Uziembły, Weissa, 
Wyczółkowskiego. Żelechowskiego. Żarneckie- 
go i t. d. — sprzedaje za gotówkę i na spłaty 


SALON SZTUKI 


E. GABRYELSKA 
Kraków -- ea- Rynek 35. 


Wystawa otwarta od 9 rano do 7 wieczór 
Wstęp wolny. 108 15 0 


Dobry interes 


zrobi ten, kto przystąpi z kapitałem do 
wyrobu opatentowanych maszyn do ra- 
chowania nowego systemu, bardzo wy- 
godnych, obejmujących wszystkie czte- 
ry działania. 1510 7 0 
Zgłoszenia listowne przyjmuje Admi- 
nistracya „N. Reformy“ pod: „Arythmos*. 
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Sardynki — Homary — Łegoś 
wędzony i marynowany — 
Pstrągi — Śledzie pocztowe, 
w galarecie i inne konserwy 
rybne w najlepszym gatunku 


poleca 
4 Wojciech Olszowski $ 
KMraków 55130 


MałyRynck,róg ul. Szpitalnej. 
3999992960 
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Ceny hurtowne. — Wysyłka na prowin- 
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Najpiękniejsze, najtańsze, najpraxtyczniejsza 
# 


í s ge mm ap gs 
A SWIETLENJE 


GRZEM POWIETRZNYM 


willi, pałaców, dworów. kościołów, szkół, hoteli. 
Ządać ilustr. prospektów. — Wyłączne zastępstwa 


Inż. A. Jastrzębski, Lwów, aty 2 


cyę odwrotnie. 188370 |@e M. S 


fekcyj i Konwersacyi 


w jezyku niem, i franc., udziela się na 
przystępnych warunkach. Ulica Bone- 
rowska 5, III p. 43 110 


SRISP 


do wynajęcia zaraz przy ulicy św. Ja- 
na l. 26. 94 80 


Staruszka ośmdzjecieciolefnia 


utrzymująca pracą rąk własnych dwoje 
nieuleczalnie chorych dzieci, prosi go- 
rąco litościwych ludzi o pomoc. Łaska- 
we datki przyjmuje Administracya „N. 
Reformy“ pod = P, muy podaje adres 


Szkółka freblooska 


Teofili Rydlińskiej 
przyjmuje dzieci każdego czasu, zape- 
wniając troskliwą opiekę. 20 15 0 


Ulica Krowoderska 25, I pietro. 


Gd 4 koron 
$ukmie damskie ; 
od i kerony s 


Sukienki dia dzieci 


przyjmuje się do roboty: Grodzka 18 
LI p. Iromł, ~ 16 140 


drukarni Literackiej w Krakowie, nl. Jagiellońska 10, 


Fortepian, szafy, szafki nocne, lustro toaletowe, 
kredens kuchenny, zegary, etażerka, firanki, 
karnisze, otomana, kapy na łóżka, urządzenie 
sklepowe, towary łokciowe, modue i norymber- 
skie, obuwie, boa, poduszki, dywaniki, pierzyna, 
zegarek srebrny z łańcuszkiem złotym, łańcu- 
szek srebrmy, bransoletka i pierŚcionki złote. 


SP EAZA. 


* 

walki z alkoholizmem i przedstawia obszerną sta- 
tystykę schorzeń, zajść Śmiertelnych, nieszczęść 
i zbrodni z powedu nałogu pijaństwa. Twier- 
dzenie, że państwo z alkoholu czerpać musi 
sporo dochodów, nie powinno być miarodajne, 
bo państwa zadaniem jest starać się o zdrowie 
i bezpieczeństwo obywateli. Cyfry w tym kie- 
runku są bardzo pouczające. Na trunki alkoho- 
liczne wydaje Galicya rocznie 433 milionów 
koron, wedle zaś obliczeń p. dr Zofii Daszyń- 
skiej-Golińskiej, która stwierdza małe obniżenie 
się komsuncyi alkoholowej, 350 milionów. Lwów 
wydaje rocznie 14 milionów, w Krakowie — 
idzie mniej więcej tosamo, bo chociaż tu mniej 
piwa piją, natomiast o pół litra wódki więcej 
rocznie na głowę. Mowca szczegółowo wymienia 
niektóre kawiarnie nocne w Krakowie, w któ- 
rych odbywa się pijaństwo i to najdroższych 
trunków na wielką skalę i w związku z tem 
podnosi konieczność przeprowadzenia przecież 
myśli, aby szynki o godzinie 7 wieczór były 
zamykane przynajmniej ód soboty do ponie- 
działku. Zadanie to tem łatwiejsze do spełnie- 
nia, że w Krakowie *, konsensów szynkarskich 
jest poddzierżawionych, że zatem nie posiadają 
ich właściwi szynkarze. Ale komisya dla prze- 
mysłu szynkarskiego nie chce tego uznać i dla- 
tego przedstawia tu misterny wniosek, w któ- 
rym zamiast listka figowego, widnieje liść ty 
toniu, bo ten jest szerszy. (Wesołość). 

Mowca oświadcza następnie, że nie spocznie, 
dopóki swoich wniosków nie przeprowadzi; 
zwraca się do prezesa Sokoła, przewodniczących 
stowarzyszeń oświatowych, lekarzy i profesorów, 
aby poparli akcyę w sprawie zwalczania alko- 
holizma, zgłasza wkońcu wnioski: 

1) Podtrzymuje się w całej pełni zgłoszone 
w grndniu 1910 r. wnioski prof. Pareńskiego, do- 
tyczące kolejnego zwijania koncesyj szynkarskich 
(zwłaszcza wydzierżawionych; w razie śmierci wła- 
ściciela), 

2) Zezwala się, aby z 18 epróźnionych koncesyj 
nadać je tylko tym dzierżawcom, którzy żadnego 
innego przemysłu nie prowadzą, a przynajmniej od 
lat trzech nienagannie dzierżawę wykonywają. 

8) W przyszłości koncesyę nadawać można peł- 
noletnim dzieciom przemysłowców szynkarskich, o 
ileby osobiście ten przemysł wykonywać mieli. 

4) Prezydynm Krakowa na podstawie ustawy 
poleci zamykanie wszystkich szynków od godz. 6 
wieczór w sobotę do poniedziałku godziny 8 rano. 
(Żywe okl-ski). 

R. m. Landan Rafał stwierdziwszy, że ko- 
misya dla przemysłu szynkarskiego jest atako- 
waną, zaznaczył, że dzieje się to niesłusznie, ho 
wyszynki otrzymują obecnie tylko uprawnione 
osoby; obecna komisya potępia działalność po- 
przednich komisyj, które rozdawały koncesye 
osobom niefachowym. Wypowiedziawszy zdanie, 
że są różne sposoby, używane w polemikach: 
kłamstwo lub statystyka, oświadczył, że rzeczy 
słuszne nie potrzebują statystyki. Mowca stwier- 
dza, że od r. 1889 nie wzrosła w Krakowie li- 
czba konsensów, mimo rozwoju miasta i wzro- 
stu ludności. W r. 1889 było 208 koncesyi i 
wtedy jeden szynk przypadał na 354 mieszkań- 
ców, w r. b. jest tylko 208 Kkoncesyj, a więc 
jedna na 570 mieszkańców. Komisya chce ule- 
galizować istniejący od r. 1889 stan rzeczy i do 
tego zmierzają jej wnioski. 

R m. Daszyński sądził, ża wódka, to nie 
„Żydowska rzecz“, lecz czysto szlachecka; „Świę: 
ta karczma“ była w pierwszym rzędzie kopal- 


nią dla osób z pierwszemi nazwiskami w kraja,. 


które miały w ręku przedewszystkiem produk- 
cyę spirytusu. I dzisiaj jeszcze spirytus jest 
świętą rzeczą; za sprawą Ś. p. ministra Duna- 
jewskiego producent otrzymuje bonifikacye, pre- 
mie eksportowe i nagrody za to, aby sprodn- 
kowany spirytus za pośrednictwem osobnych 
rur od podatku nie odsuwał. Podatki od wódki 
zwiększane są dalej w sposób peifidny: nia w 


dia 


ądu powiatowego cywilnego 
w Krakowie, ul. św. Tomasza |. 29. 
W środę, dnia 19 lutego 1813 roku i w dnie następne o godzinie 9 rano będą 


sprzedane: 


Kraków, dnia 17 lutego 1913. 


66 10 0 | 


ij katary 


Bliższe szczegóły na tablicach w hali umieszczonych, 


P Bordzo wielka ilość “S 
osób polepszyła swoje sdrowie ` 
d takowe uirzymuje przez używanie 


PPIGULEK PRZECZYSZCZAJACYCH 


/ D- GAUVIN'A 


miczny, łatwy 
zastusować prawie 
| nicznych jakoto : liszaje, reumatyzmy, 


przes 
, dreszoze, zatkania, zanik pokármi 


u 
DĄ, wszelkich zapaleniach, mdłościach, asamij, 
R trawieniui powolnem funkcyonowaniu 


A. PIGUŁKI CAUVIN edo nabycia we & 
h < wezystkich większych apiskach śmiała, d 


w PARYŻY : A 
Fawbowrg Boint-Denis, 147 Ap” 


F Środek ularny od dluższego czasu, ekono- i 
zw, do użycia. Czyszcząc krew, daje się 
we wszystkich chorobach chror 


u kobiet, 


y, osłabienie nerwów, brak apetytu, w 


a. A 


tym cela, aby ludzie mniej pili, lecz aby wię- 
cej opłat wyciągnąć. Mowca, zaznaczywszy, że 
procent alkoholików się zwiększył, bo celem 
rozszerzenia konsumcyi alkoholu gminy, kraj i 
państwo podały sobia ręce, polemizował z ks. 
Caputą i podkreślił że tylko żydów za nie- 
szczęście, jakie niesie alkohol, odpowiedzialnymi 
czynić nie można, 

Omawiając zgłoszone wnioski, wyraził mowca 
życzenie, aby ów „organ miejski*, mający wy- 
konywać ścisłą kontrolę mad szynkami w Kra- 
kowie, koniecznie był zaprzysiężony na absty- 
nencyą (Wesołość), albowiem kontrola stu kil- 
kudziesięciu szynków w jeden wieczór mogłaby 
na tym „organie miejskim* czynić stale olbrzy- 
mie wrażenie. (Ponowna wesołość). Za wnioskiem 
ks. Caputy, aby szynki zamykać od soboty do 
poniedziałku bądzie mowca głosował (Przerywa- 
nia ze strony r. Miedniaka), ale czy p. August 
Miedniak będzie za tem głosował, w to bardzo 
wątpić należy. (Wesołość). Mowca obszernie 
wskazujs na konieczność utworzenia dla ludno- 
ści wielkich sal, w których możnaby się gro- 
madzić i bawić i uczyć, a wtedy nie będzie ona 
uczęszczała do szynków. (Oklaski). 


R. m. Miedniak polemizuje z wywodami 
ks. Caputy i Daszyńskiego, wywołując salwy 
wesołości takiemi twierdzeniami, jak, że gdy 
szynki będą zamknięte, ludność będzie kupowa- 
'a wódkę za droższe pieniądze w aptekach, że 
eleuterzyści to zblazowani młodzieńcy, którzy 
już „nie więcej nie mogą“ i t. d. Mowca wzy- 
wa do głosowania za wnioskami komisyi. 

R. m. Schneider domaga się, aby zarząd 
skarbowy z szynków starał się już obecnie u- 
sunąć trafiki, 

R. m. Bandrowski stwierdza, że wywody 
p. Miedniaka obniżyły poziom dyskusyi w rze- 
czy poważnej. Mowca w dłuższym wywodzie 
popiera wniosek w sprawie zamykania szynków 
w niedzielę i święta, przyczem należałoby wszech- 
stronnie rozpatrzeć wszelkie konsekwencye tego 
kroku. W sprawie tej powinna zabrać głos komisya 
dla przemysłu szynkarskiego i przedstawić swo- 
ją opinię w określonym terminie, t. j. do trzech 
miesięcy. 

Po przemowie ks. Caputy przystąpiono do 
głosowania. 

Drugiego wniosku ks. Caputy (o nadawanie 
koncesyj dla pełnoletnich dzieci) przewodniczą- 
cy wicepr. Szarski nie poddaje pod głosowa- 
nie, jako sprzeciwiającego się ustawie przemy- 
słowej, co do pierwszego (podtrzymującego rezo- 
lucyą „prof. Pareńskiego z r. 1910 o kolejne 
zwijanie koncesyi), ks. Caputa żąda imiennego 
głosowania. 


Za wnioskiem ks. Caputy głosowali r. m.: Ban- | È 
drowski, Bartoszewicz, Batko, ks. Caputa, Chwa- |f 
stek, Czubryt, Daszyński, Dębicki, Dudek, Kęsek, || 


Klemensiewicz, Kosobucki, Misiorowski, Nowak 
Stanisław, Starzewski Maryan. Starzewski Ta- 
densz, Turski — razem 17; przeciw wniosko- 
wi: Bazes, Beringer, Birnbaum, Czuako, Ehren- 
preis, Heumann, Iglicki, Judkiewicz, Krzetuski, 


Landau Ignacy, Landau Rafał, Meisels, Men- |$ 
delsburg, Merz, Meus, Miedniak, Peros, Schmel- |$ 


kes, Schneider, Tilles, Wachtel i Wajda — ra- 
zem 22, 


Ostatni wniosek ks. Caputy o zamykanie |] 
Szynków w niedzielę i święta w myśl propozy- |$ 
cyi r. Bandrowskiego — odesłano do komisyi || 


gospodnio-szynkarskiej, 


Wnioski komisyj 
Po załatwieniu kilku spraw na posiedzenia 


tajnem, przewodniczący 0 godzinie 93/, zamknął 
posiedzenie. 


Odznaczenia, mianowania I przeniesienia. 
„Wiener Ztg.“ ogłasza: Cesarz nadał ewangelickie- 


mu zastępcy superintendenta i proboszczowi w Ko- 


ki komisyi uchwalono. ai. 


Wtorek, 18 Lutego 1913. 


łomyi Fryderykowi Schaedlowi krzyż kawalorski 
ordern Franciszka Józefa, 

Cesarz zamianował starszych radców sądu kras 
jowego przy gBądzie krajowym w Krakowie Ferdy- 
nanda Ferensa i dra Karola Windakiewi- 
cza, starszfjmi radcami sądowymi wyższego sądu 
krajowego w Krakowie, a starszymi radcami sądo- 
wymi przy trybunałach pierwszej instancyi radców 
sądu krajowego Hipolita Smoleckiago w Kra- 
kowia dla Krakowa, Franciszka Ścibora w Tar- 
nowie dia Tarnowa i Józefa Schneidra w No- 
wym Sączu dła Jasła, 

Minister handlu zatwierdził ponowny wybór Ła- 
zarza Blocha na prezesa, zaś Artura Schnella 
na wiceprezesa Izby handlowej w Brodach na 
rok 1913. 


Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
Michał Konopiński. 
O l EBU) 
Ruch przejezdnych. 


Kraków, 17 latego. 

NOWY HOTEL NARODOWY, własność dra Adamsk ego, 
ul. Poselska, 22. (Gruntownie odrestaurowany, Parkiety, 
światło elestryczne, restauracya, łazienki i stajnia w 
miejscu. Pokoje o 1 łóżku od 1.80 do 8:0 K, z dwoma 
cd 3:0 do 7 K.) Aleksander Plate ki z żoną, Marya i 
Helena Brykalskie ze Słomnik. Micheł Towarnicki ze 
Lwowa, Józef Młyński z Kolbuszowy, Kazimierz Sedlak 
z żoną ze Świątnik Górnych, Mikołaj Wołowczak, Juliap 
Krurszi ze Lwowa, Jan Porad sz z żo 4, Czesław Pa 
szyński u Wadowic, Aleksander Sułowski, Emanuel Ry: 
bieki, Witold Majewski z Czernichowa, Józef Rajdocki 
z roóziną z Częstochowy. Tadeus. Gedro'ć z Myślenie, 
Wacław Mrozkiewicz ze Słomnik, Józef B rowioz z Dro- 
hobvcza, Maurycy Burstein z Wiednia, 

HOTEL BELVEDERE, ulica Basztowa, l. 27, w pobliżu 
dworca kolej. (Pokoje od % koron. Łazienki, rostauracya 
ikawiarnia na miejscu): Henryk Leberfrent z Jąwórzta, 
Leon Grilnbaura,z Antwerpii, Jakób Pacyna z Myślenie, 
Aleksander Tykociner z Petersburga, Norbert Nowak 
z Wiednia, Józefa Schnapek ze Lwowa, Józefina Jezier= 
ska z Bielsk», Józef Gąsienica z Zakopanego, Józef Sa- 
lomon z Tuchowa, Oskar Sykora z Cieszyna, Arnold 
Jessem z Bochni, Karol Helmetzky z Grybowa, Michał 
Pele z Rzeszowa, inż. Andrzej Kutzera z Białej, Eliasz 
Panić z Ołomuńca, Maksymilian Sternbelt za Lwowa, 
Emeryk Hluchy z Weisskirehen, Herman Kampmann 
z Drezńa, Oskar Rumpler, Alfons Waczeis z Wiednia, 
Józef Haubenstosk z Berlina, Henryk Hupczyk z Sosno 
wor, Jan Janiczek x Przemyśla, Wacław Jagniątkowski, 
Stefan Dąbrowski z Kielo (Król, Poł.), dr Franciszek 
Witkowski z Lublina. ~ 
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Z Kurowskich 


Zofia Ursyn Pruszyńska 


zasnęła w Panu dnia 13 lutego 1913 r, 
w Wiedniu, 


Eksportacya, po pobłogosławieniu i pokro- 
pienia zwłok w Wiednia, edbędzie się dni“ 
16 lutego, zaś pogrzeb z dworca kolei w 
Wadowicach na cmentarz miejscowy dnia 
18 lntego b. r. o godzinie 4 po południu, 
poczem zwłoki złożone zostaną w grobowcu 
rodzinnym, 0 czem zawiadamiają w cię? im 
smutku pogrążeni mąż, matka i rodzeństwo, 


+>— 


Msze święte za duszę Drogiej Zmarłej 
odprawione zostaną w kościele parafialnym 
w Wadewicach dnia 19 lutego, 


Osobne zawiadomienia rozsyłane nia będą. 


pe OE WAĆ ATAPĘZN EOT, ppe 
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zabawach, składkach Iapa 


pamiętajmy 


ESS 


ry mad j 
Tooourzysioie, Szzoiy ludowej“ 


poleca najtaniej 


handel korzenny 


Nr ins, 11 


stemu Worth'a zacznie 


ód 3 do 6-tej. 


dy. Czesze 
Mieszka: 


KSIĘGA 


Reichmana. Niskość 


eE 


rz 


sardynki, homary, tuńczyki, łososie, ma- 
rynaty, oraz sery krajowe i zagraniczne 


s |Razimierz Bartoszewski 
Kraków, Floryańska 49. 


W pierwszej koncesyonowanej przez t. k. Namiestnictwo 


Szkole kroju i szycia 


przy ul. św. Krzyża I. 7 


kurs najłatwiejszego, francuskiego kroju, sy- 
i JZacznie się dnia Lego ekg 
na przystępnych warunkach» Dla niezamożnych 
pań i panienek, również dla pań urzędniczek kurs 
oddzielny za zniżoną opłatą. Zgłoszenia i wpisy 
codziennie od 9 rano do 12-tej i po poładniu 
1552 3 


f ryzyerka 


wykonuje fryzury według ostatniej mo- 

w domu TA Ad Er 
loryańska I p. fr. 
So Pot 


stoł. miasta Lwowa 
opuściła prasę na r. 1913. 


Księga wychodzi od lat 17 i jest niezbędnym podręczni« 
kiem dla każdego, kto tylko ma stosunki ze stolicą kraju. 


Redagowana w Sposób przejrzysty i staranny przez Fr. 


Założony w roku 1872 


ze” Zakład atstyczm pamiefarki 


sz. IU REKE 


Kraków, ul. Rakowicka 7, tel, 462 


wykonuje grobowce i pomniki, tak w miejscu jak 

na prowincyi, oraz połeca wielki wybór pomni- 

ków gotowych z piaskowca, marmuru i granitu. 
31 39 0 


Uczeń Kl. VII gimn, 


zdolny korepetytor. poszukuje lekcyj, — KB, 
poste restante kraków. 1600 2 


Do wynajęcia 


od 1 marca 1913 skiep frontowy przy ulicy 
św. Jana 1. 2. — Wiadomość u stróża ulica 
św. Jana 1. 2. 1742 2 3 


Bonerowska 5, lil p, 


Pokoje umeblowane na czas krótszy 
i dłuższy, z całodziennem utrzymaniem. 
4170 ; 


Maszyna do szycii 


w dobrym stanie, tanio do sprzedania. 
Stradom 8, I p, od 10—12 i od 4—6. 
84 12 0 


58 21 0 
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ADRESOWA 


ceny umożliwia jej nabycie i ose- 


COES 3 


200 13 0 
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Rządca drukarni L. K. Górski. 


